
ADWENTOWY RACHUNEK SUMIENIA

 W ostatnim tygodniu Adwentu, kiedy życie nabierze jeszcze większego tempa, a 
tłumy spragnione klimatycznych przeżyć będą rzekomo przygotowywać się na 
spotkanie z narodzonym w Betlejem Jezusem Chrystusem znajdź chwilę spokoju i 
odpowiedz sobie na kilka pytań. Niech to będzie forma przedświątecznego rachunku 
sumienia :
1. Czy rzeczywiście pragnę spotkać się z Bogiem Mocnym ?
2. Czy naprawdę wierzę w Jego moc, czy raczej skupiam się na własnej słabości ?
3. Jeśli wierzę w Jego moc, to czy pozwalam Mu jej używać w moim życiu, czy wolę
dyktować własne warunki, plany, scenariusze ?
4. Czy jestem w Jego dłoniach jak glina w rękach garncarza ?
5. Czy tegoroczny Adwent jest dla mnie okazją do „ prostowania dróg dla Pana „ to 
znaczy do mo0dlitwy i uniżenia się przed Nim ?

Tą modlitwę zakończ krótką litanią
Jezu Chryste, Boże Mocny – zmiłuj się nade mną grzesznym !
Boże Mocny, Synu Boga żywego – zmiłuj się nade mną grzesznym !
Boże Mocny, Słowo, które stało się Ciałem – zmiłuj się nade mną grzesznym !
Boże Mocny, Emmanuelu, Boże z nami – zmiłuj się nade mną grzesznym !
Boże Mocny, Synu Niepokalanej Służebnicy Pańskiej – zmiłuj się  nade mną 
grzesznym !
Boże Mocny, wobec którego truchleje wszelka moc – zmiłuj się nade mną grzesznym
Boże Mocny, który z miłości do nas  umarłeś na krzyżu – zmiłuj się  nade mną 
grzesznym !
Boże Mocny, który masz moc kształtować moje życie – zmiłuj się  nade mną 
grzesznym !
Boże Mocny, którego oczy przenikają serce zamknięte – zmiłuj się nade mną 
grzesznym !
Panie Jezu Chryste, Boże Mocny, którego uniżenie podźwignęło upadłą ludzkość, 
Tobie oddaję  moje życie . Tylko Ty jesteś we mnie źródłem chcenia i działania, 
proszę daj mi zrozumieć, że sam z siebie nie mogę nic. Który żyjesz i królujesz na 
wieki wieków. Amen 

 


